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Pogod a  7. Chmurami

(.\ude.* 'ane z  Mt.-syi Cesar sko - Rossyjskiej).
Umieszczoną wiadomość w Gazecie wczorajszej z dwóch biuletynów -o ciągiem polepszaniu się 

zdrowia N a j j a ś n i e j s z e g o  C e s a r z a  W s z e c h  R o s s y i  K r ó l a  P o l s k i e g o ,  nietylko że nadesłana dziś 
depesz., z Petersburga pod d. (5) 17 września r. b. potwierdza co do słowa; ale nadto dowiadujemy 
się z tejże,  iż N a j j a ś n i e j s z y  P a n ,  w przeciągu dni 15 najdalej ,  do zupełnego zdrowia przywró
cony ,  będzie mógł ,  stosownie do swojego zamiaru,  udać się wprost  do Petersburga.

C z e ś ć  U r z ę d o w a .c. «
W  Chrzanowie ,  O k rę g u  W . M . K .  dnia 29 

września 1836 r.  r ano o godzinie  JO w dro 
d z e  exekucy i  sadowej  sprzedaż publiczna o d 
będzie s i ę :  cugowych koni t rzech z ub iorem 
do nich na l eżącym,  o raz  bryczki  za g o t o w ą  
z a r az  zapła tę  w monecie s rebrnej  courant .

K r a k ó w  d. 26  wrześn ia  1836 r.

Skorczyński, Kom.  Sąd .

Dnia  30 wsześnia  1836 r. r ano  o g o d z i 
n i e !  0  w K ra k o w ie  przy ulicy St .  J an a  w do
m u  pod N.  474 na dole w exekucyi  sądowej  
l i cy tac ja  odbędzie s i ę :  nac z jn  blaszanych do 
s z y n k u ,  beczek miodowych,  naczyń do tegoż 
S łużących,  k ę t n a r ó w ,  k o m m o d ,  s to l ików do 
s z y n k u ,  s to ików,  law,  k.-ssy z szufladami,  
szk lą  różnego ,  kana p ,  k r z e s e ł ,  za g o t o w ą  za 

r a z  zapłatę w monecie s rebnć j  courant ;  o raz  
w  tymże dniu popołudniu o godzinie 3 w do
mu pod N.  677 w b ió rze  podpisać "go ko mo r 
nika sądowego  p rzez l i cy tac ją  sprzedaż od
będzie s i ę :  a t lasu n ie b ies k iego ,  maszynek na 
szyje,  chus tek  jedwahnych ,  sk ór ek  zielonych* 
wyprawnych,  hialych,  i r szanych i innych także 
za go to w ą  zapła tę .

K r a k ó w  d. 24  wrześn ia  1836 r.

Skorczy/is/tł, Kom.  Są d .

Prawn ie  zaję te  kosztowności ,  j a k o  to: oiec- 
ściouki złote z b rylan tami ,  ru b i n k am i ,  zeg a 
rek  zloty d a m s k i . ko ra le  g ran  a l k i , łyżki ,  no
że , g r a b k i ,  l ichtarze i koche lka srebrrffe, bę 
d ą  dnia 30 wrześn ia  1836 r. o godzinie 10.' 
z r ana  w sukienn icacn  miasi a K r a k o w a  za ga*
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t o w ą  zapłatę w  monec ie  c o u r a n t , p r zez  p u 
b l i czną  l i cy tac ją  sp rzedane.

K r a k ó w  nnia 22  Wrześ n ia  1836.
(2 r.) fiziarkowski  Kom.  Sąd.

O B W I E S Z C Z E N I E .
(N a d es ła n e  z  AJissyi Ces. Jlossyjshiej).

Kommissya  L ikwidacy jna Guherni i  W i l e ń 
skiej ,  powmdem nowo odebranych uwiadomieu  

o osobach ,  których wszelki  m a j ą t e k ,  za u- i 
Czestniclwo ich w bu nc i e ,  zalecono konf i sko
w a ć ,  s tosownie do postanowien ia  swojego w 
dniu 6 Jul i i  t e raźniej szego 1836 r o k u  nasta-  
łego , do łącza jąc  poniżej  listę tych osób,  ob
j a wi a  wszystkim wierzycie lom i ‘dłużnikom 
i c h ,  sądowym i zwie rzchniczym w ł a d z o m ; a* 
żeby wedlud Na jwyże j  zatwie rdzonych  28 Ju -  
Iiii -1832 4’oku p r aw id e ł ,  o ł ikwidacyi  d ługów 
ro k o s z a n ,  mieszkający w Rossyi i Kró les twie  
Pu ł sk i em  najdalej  w sz esć ,  a zos tających w 
ohcych k rajach  najdale j  we dwanaście mie
sięcy,  l icząc od p ie rwszego  wyjścia z d r uku  
tego  ogłoszenia w któi ejko1wiek«z gazet ,  p r z y 
słal i  d o l e j  kommissyi  uwiadomien ia ,  w ie r z y 
ciele o swych pretensyHch,  dłużnicy i dalsi
0 należnościach od nich wsze lk iego ' rodzaju
1 mogących  się znajdować u nich wsze lkiego 
rodza ju  dokumentach tych osób ,a sądowni 
ctwa o toczących się W nich dziełach pod od
powiedz ia lnością  p rzep i saną  w 15.§ w spomnio-  
nych prawide ł .
iLista ossb, których wszelka, majętność za le 

cono konfiskować.
Szlachta wybyli z  miasta Wilna.

Adamowicz  Stanis ław.  Adamowicz  M a te 
usz.  Alexandrow icz Paweł .  Biel iński  W a l e -  
ryan  Podoficer  Klasz tyck iego  H u za rs k ie g o  
p u ł k u ,  właś c ic i e l  ma ją t ku  Su t ku sze k .  B o 
rowsk i  Jó z e f  z klassy wolnych W i ł k o m i r s k i e 
go Powia tu .  Baniewicz Ignacy.  Blok Antoni.
2 klussy wolnych powiatu t rockiego.  Beyt  T o 
masz.  wydal i ł  się z powiatu Kowieńsk iego .  
Bo c zk ow sk i  Józef ,  zabi ty  przy rozpędzen iu  
rok osz an  w powiec ie  Kow ieńsk im.  Buchowie -  
cki  ( imie niewiadome) Kapitan odstawmy. Ba-  
niewicz  ( i in i eniewiadome)  Szlachcic.  Binkie-

wicz X a w e r y .  Ba ńko w sk i  F ryderyk ,  z By lej  
Szlachty.  Buli er Wincenty Szlachc ic  Powia -  
tu Oszmiańskiego ,  Wencewicz  Fe l ix ,  z hyle j  
S zp ch t y .  Woi tk iewicz  Jus tyn,  wydali ł  s ię  Z 

powiatu Rosieńsk iego.
Wybyli z Jfiasta  Wilna.

Wi tk o w sk i  S tan i skaw Szlachcic.  Wierz* 
bicki Andrze j  z byłej Szlachty.  W i tk o w s k i  
Kajetan  mieszczanin.  Wa s ie lewsk i  Gabryel  
■mieszczanin. Wojc.ecl iowski  Stanis ław.  W o j 
tkiewicz Michał ,  z klassy wolnych poWiAtil 
Wi łko  uiirskifcgo. Wiszn iewsk i  Augustyn x ią d s  
z Klasztorn K&zaczyńskiego.  Giedgowd (imio 
niewiadome) zabity w potyczce,  właściciel  
majętności  W a rd uk P  w powiecie Szawelski rn.  
Gustawjcz Konstanty z klassy wolnych powia
tu Trock iego .  Gicjdroię Hipol i t  X i ą ż ę  wyd a
lił się 7. powiciu Bos ieńskiego.  Gar dz ie je -  
wicz T o m a sz  z oylej  Szlachty powiatu Ko-  
wienskiego.  G uła w sk i  Adam Szlachcic,  Go« 
lenwski  t r a n c i s z e k  Sz lachc ic ,  Gru n i ewi cs  
Wincen ty  Szlachc ic ,  wydali li  się z miasta 
Wi l  na. Gie r l ach  Ignacy z klassy wolnych po- 
u . a tu  Sz ewe Lk ieg o .  Dzwo nk ow sk i  Wa le ryan  
mianujący się Szlachcicem powiatu W i le ń s k ie 
go.  Dowiat  Otto adwoka t  Wi leńs k i  rodem z po
wiatu Bosieńskiego.  Daszk iewicz  Józe f  Sz la 
chcic. Demb sk i  S tani s ł aw Szlachcic.  Dydziń-  
ski  S tan i s ł aw S/.lachcic. wydalili sic z Mia
sta Wi lna.  Erz win sk i  Andrze j  z ł>ylej S z la 
chty.  Eng ie l  ( imię niewiadome) uczeń A p te 
ka r sk i  mieszczanin.  Z  i tkiewicz J ó z e f  z m ia 
s teczka J u r b u r g a .  Zebr ow sk i  Ignacy S tudent  
b. Wi leńs k ieg o  Uniwersyte tu rodem z M ia 
sta Ju r bu rga .  Zebrow'ski  Piot r  z  klassy w ol 
nych Powia tu  Wi lko mi e r s k ie go .  Zyżn iewicz  
Ta d e u sz  Zakonn ik  Klasztoru Kołtyniańskiego 
Franc i sz kan ów .  Zui ie jewskr  W a w rz yn ie c  z 
k la s sy  wolnych Powia tu  Bosieńskiego.  Z i l iń-  
ski  J ó z e f  Szlachcic wydali ł  się a IMim a W i l 
na. Ż u k ow sk i  Jó z e f  z klassy wolnyclr  | owia-  
tu Tro ck iego .  Żu ko w sk i  F ra nc i szek  Szlachcic 
wydal i ł  się z M. Wi lna .  -Zaniewski  Ad am z 
klassy wolnych Powia tu  Szaweisk iego .  Zam a-  
r zewski  Winceri ty-z  klassy wolnych P o w i a 
tu Wi lkom ie r s k ie go .  Zawi e rz ow sk i  F ra nc i -
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8i e k  z Miasta Kow na  pochodzenie  n iewiado
me. Zinkiewicz  J ó z e f  -Szlachcic 'wydal i ł  się z 
Mias ta Wi ln a  Iwaszk iewicz  Ignacy Szlachcic 
Wydalił  się /. M.  Wi lna.  Koniuszewsk i  Rafa ł  
Szlachc ic  Powiatu  Trockiego.  Kwictk iewicz 
Alexa nde r  Szlachcic wydali ł  sig z Powiatu 
T rock ie go .  Ki rk lewsk i  Jó z e f  . .  . Kuczyński  
Cypryan.  z h la ssy  wodnych Powiatu Ros ień"  
Bkiego.

(Jutro dokończenie nastąpi.)

—  Z  P ra g i  16 W rześnia . —
Onegdy odbyła srę tu uroczystość n a r o 

dowa przedstawia jąca  zwyczaje i obyczaje 
C z e c h ó w  wraz z i c h  p r z e m y s ł e m  w żywym 
o b r a z i e .  43, p .  s.

—  Z  Londynu  9 W rześn ia . —
Jedna  z gazet  tutejszych z a p ew n ia , że po-

Sel francllzki  w S ta m bu le ,  uzyskał  od su ł 
t ana f  r inan przeciw ko monopolom vice-krq la  
Eg ip tu .  Co do treści i formy j e s t  on tak -sa
mo ułożony j bIc fM ilian udzielony ang iel skie
mu  r  z iiilo w i. S łychać j ednak  że pasza opie
r a  się przy swoim ulubionym sy<temscie i ani 
na k rok od niego nie ods tąp i ,  jeźl i  nie hę- 
dzie do t ego  znaglony.  Z tejto przyczyny -za
winęła  f lota f rancnzkn  do Alexandryi  o d ł ą 
czywszy się od ang ie lskiej  w Atenach .  Nie  
można w ą t p i ć ,  .że je j  obecność zepewni  p o 
s łuszeńs two rozka zom  suł t ana i  ich wykonanie .

-— D nia  10 W rześnia. —
Pąn YYagborn znany z zasług swoich w 

jmgludze parowćj między Europą  a Indyami 
Wtschodnieini, umieścił w A lom ing Xśhronic!e 
bardzo odrębne wiadomości względem wy. 
praw Mebmeda Alego do Arabii i względem 
jego widoków,  od tych,  jakie umieszczano 
W Caurtier de Smyrnę, a nawet w tutejszym 
Courier niby to z korrespondencyi egipskiej.  
P a s z a ,  pisze pan Waghorn z Alexandryi pod 
d. 3 sierpnia,  posiał właśnie znaczne summy 
do Bombaj dla zakupienia tum okręlów, kto- 
re przeznaczą na przewiezienie swojego Woj
ska do Dedszas i Y em e n .  -Niedawno zapewnił 
Courrier -de Smyrnę o niepowodzeniu wypra
wy w Arabii ,  a tymczasem wypraw a ta jeszcze

nie wyruszyła z Katrn;  toż samo doniósł  ku -  
ryer  angielski  o drugiej  , z powodu j a k o b y  
usunęl i  się ze służby wszyscy europe jscy l e 
ka rz e  w’ liczbie 33, chociaż j ak  wiadomo,  n ie 
masz w Egipcie l ekar skiej  kommissyi ,  k t ó r a  
by s topn ie  lekar skie sprawdza ła .  Z re sz tą  po- 
twierdza pan W a g h o r n  don ies ien ie ,  że nie  
rozpoczęto j e szc ze  kolei  żelaznej  do S u ez .  
P rzypisuje  on to nieprzychyIności  Ang l i i ,  i  
uw aż a  postąpienie podobne,  pod -względem'  
pol i tyki ,  z a  b a rd zo  -nieroztropne.  G.c.w.

—  Dnia 13 W rześnia . —
'  P rz ed  -ki lkoma dniami -przyszedł bogato 

' ubrany  panicz do j ada l n i ,  kazał  sobie dać na j 
wykwin tnie jsze potrawy i naj lepsze w-imr. Z a .  
l edwo że obiad -skończył ,  /przyszedł sz e ry f  Z 

dwoma polięyananii,  wzią ł  panicza do pown- 
-zu i odjechał  w  k ie rón ku  do dy re kc j i  połi- 
cyi mówiąc  do p iwniczych ,  ażeby s ię  t am 
zgłosili  po należy tość ;  co gdy ci uczyni l i ,  
p rzekonano  się d o p i e ro ,  iż to byli oszusty,  
k tórzy tym sposobem sweg o  u t rzymywal i  pan'1..

Zona  ąi ewnego cieśli w h r abs tw ie  S u r r e y  
ma dopiero 29 lat i j u ż  j e s t  w 11 la tach mat.- 
k ą  17 dzieci ,  a między tenii czworo bl iźniąt .

Dosz ła  -tu smutna  wiadomość ,  że okręt  
-> Wi l l iam Bent inck* wiozący 400 żołnierzy 
do B o m b ą y , za tonął  wśród  ok ro p ne j  burzy.

G . p . s .

—  Z  Paryża 9  W rześnia . —
Z  imek Vinc en nes ,  na d n m oc ow ao ie m  k t ó 

rego przez  lat 6  p r ac ow an o ,  j e s t  cały podmi
nowany ,  od bomb zabezpieczony i w zapasy b r o 
ni o[iatrzony.

D o nos zą  z T u l o n u ,  że od czasu p rzyby
cia marszałka Cluitzcl do Alg i e ru ,  nie m ó w ią  

1 tam o niczem więcej  ty lko o wyprawie* do Kon* 
stantyny.  P o r a - r o k u  j e s t  właśnie po t e m u ,  
a  wojsko zgromadzi  się -w Bona.  W y p r a w a  
skończy się z końcem l is topada ,  bo to j e s t  
czas nas taj ących deszczów.

M essuger  zap ewn ia ,  że stan zdrowia  j e 
ne ra ła  Mi n y ,  nie j e s t  tak niebezpieczny j  >k 
sądzono.  W  liście j e g o  żony pisanym dnia 
28, wy ra żo no ,  że natężenia pracy przy osta
tnich w yp ad k a ch ,  sp rowadzi ły  ponowienie
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s ł a bo ,  :i , nie bez nadziei  j e d n ak ż e  wyzd ro
wienia.

U  puszkarzy  i handlujących b r o n i ą ,  nowe 
znowu fobiono poszukiwania  i zab rano  tym 
r az em  5 do G tysięcy s t r zelb rozmaitych.  —  
JS itio n a l  czyni u w a g ę ,  że stolica jest  t e r a z  

S t r z e ż o n a  przez 79,000 ludzi ,  to jest:  24,000 
Z  z a ł o g i  par ysk ie j ,  25,000 znajdujących s i ę  

W  okol icach n iedalej  j ak  na obwód 20  go
dzin d r og i ,  a  30,'JDO w obozie pod Campie -  
gne.

Na  g iełdzie wczora jszej  było powszechne in  
zdaniem,  że ma rsz a ł ek  Sou lt  nie będzie mieć 
udzia łu  w admin i s t r acy i , ztad leż pochodzi ,  
że  papiery szły nieco w g ó r ę , bo wiadomo 
Że marszałek  będąc prezesem rady,  obs tawa ł  
za  in t erwencyą a l i j  nie życzą  sobie sp e k u 
lanci .  Pogłoski  o spiskach nie sprawiły na 
k ur sa  najmniejszego wpływu.

Od  dni k i lku  zaczynają się znowu ro z b o 
je  nocne po ulicach.  Zesz lńj  niedzieli  napa 
dło 12 ło trów pewnego młodego k aw al e ra ,  
k t ó r e m u  za tkawszy chu s tką  usta,  300 f r a nków 
zabral i .  T e g o ż  samego dnia dobyto się do 
sklepu jub i l era  C a r t o n , i zabrano mu k le j 
noty p rzeszło za 50,000 fr. war tości .

— D nia  10 W rześnia . —

Jonrn . des D el. umieścił  ar tykuł  nas tępu
jący:  sPrzyby l  dc P a r ys a  pan I l el l eva l ,  pier
wszy se k re ta r z  poselstwu f rancuzkiego w 
S zw aj c a r i i .  Będzie on w stanie dać rządów i p e 
wne udzielenia o znalezieniu sie związku  
Sz wajca r sk iego  względem wychodni ów, >ako 
też wzg lędem wykonania  cottclusum  ze s t ro 
ny se jmu wydanego.  Jeże l i  tylko dobrze za 
wiadomieni  je s te śmy,  udzielania te b ęd ą  t e 
go rodza ju , że sp rawią  mocne ne gabinec ie  
wrażenie.  Reprezen tan t  F rancy i  w Bern ie ,  
j e s t  tam już  od dau nego czasu przedmiotem 
li ieprzystojoyi h napaśc i ,  k tórych mu d łużej  
cierpieć nie wypada ,  j a k ich  prasa f r ancuzka 
niedopuszcza się nigdy względem obcych po
s tów,  a k tórym rząd koniec położy o musi ,  
j t  żel i własnej  powagi  na ig raszkę  w Szwaj -  

caryi  wystuwiouej  mieć nie c h c e . « G .c .w

— Z  M adrytu  4  W rześn ia . —  
K-ó lo wa  re j en tka  wydała ki lka postano

wień dotyczących u regulowan ia  f inansów i 
przygotowania prac budżetowych dla kur t ezów} 
ażeby mogli  rozpoznać istotny s tan k r a ju  i  
obmyśleć stosowne środki  do u lepszenta i  U- 
t rwulenia j e go  bytu.

Z depeszy (u nadeszlych pokazuje się t e
raz,  że k lę ska  j e n e r a ł a  Lopez ,  k tó r ą  dzienni  
ki karlistow skie wystawiają  j ako  świetne zwy
cięż t w o dla sprawy Don  Carlosa,  niczem wię
cej nie jgst  j a k  tylko m a łą  dywer syą  w wy
konaniu u łożonego planu op era cy jn eg o ,  do-  
czego się najwięcej  przyczyni ł  n iepowśc iąg-  
n i iny  zapal  kryslynis lów nie zważa jących na 
znaczną mniejszość sił swoich w porówn an iu  
przeciw nieprzyjacielowi.  G . r . J .

— Z  H agi 13 W rześnia . ■—
K ró l  hol lender ski  j e s t  chory;  dli. tego nie  

b rąz ie  obecnym obrotom wojennym w obozie.
G. F.S.

—  R zym  9 W rześnia. —
W e z w a n o  tu sukcessorów pani Letycyi  

Buoi iaparle,  aby byl.  obecni o tworzeniu j e j  te
s tamentu.  C. P.S.

pit/.YJF.cuAi.i n o  khakowa.
Od dnia 24 do dnia  2G W rześnia . 

D ąb sk a  J u l i a ,  S tahe r sk i  L u d w i k ,  Trze^  
pinski  A l e x a n d e r , Roland Stanis ław , Ma jew
ski S z y m o n ,  Kotowski  M a rc in ,  Do br zu ń sk i  
S ew er yn ,  z P o l s k i ;  Gehrmann L ud w ik  Sch e-  
YeA.nloni ,  Liebmanii  Ja k ó b  , W a h l b o u t  Ma ł 
gorza ta ,  J l a senbock ,  W eł d ie  T o m a s z , Za rz y
cki J a n ,  Za rzycki  F ranc i szek ,  Mikl i s  Meryai ł ,  
z  Gal icyi ;  Marcusfeld J ó z e f ,  S chwar tz  J ó 
ze f ,  Wal en k ie wi cz  Domin ik z Prusu.

W yjechali z  Krakowa.
Kubec ka  F ra nc i sz ku ,  du L a u r a n s  Józ e fa ,  

do Po lski ;  Rett ich porucz.  ces. aust  j a k c  k u 
ry er do W i e d n ia ,  S ta rzewsk i  Lu dw ik ,  Z a 
rzycki  J a n ,  Zarzycki  F r a n c i s z e k ,  Skt tpski  
G r z e g ó r ż ,  do g a l i c y i ;  H a m m e te r  Józef ,  de 
Pruss .


